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Kościółek stary otwarł wierzeje, 
wiosna weń weszła, wiosna radosna, 


rozbłyskism świateł ołtarz goreje; 
a w nim Maryja, Matka ljtosna 


w poroda świateł, w kwiecja powodzi, i mod 
Niebi a Marja patrzy, współczując, słucha, 
Pani łąk kwietnych, pól, rosą lśniących, 
Pani róż białych ; leśnych dz Ó 
wysłuchaj modłów naszych gorących, 


os. Królowa ku zjemi schodzi. 
Przecieka słońce poprzez witraże, 
tęczowych blasków rzuca koljsko 
wiosna w róż pęki stroj ołtarze. 


Mój ŚWIATEK 


w żak 


Nr. 80 


AJU 


przejdzie Mateńika Boska. 
ie nawet budzi nadzjeje 
spojrzeniem zasypia troska, 


ól Zeie cichnie. życie sję śmieje 


tawnym śpiewem wybucha 


woników, 


lam się głów ludzkich pochyla nisko: - Ty». Która słuchasz pienja. skowronków, 


Pan; świata. Niebjos Królowo, 
W Twoją opiekę weź nas na nowo, 


4 żab różańca i muszek brzęku, 


atko, co Dziecię dzjerżysz na ręku, 


Matko cos przeszła przez wszystkie bóle 
|. wszystki» ludzkie poznała troski, 

Tobie zwierzamy nasze niedole, 

ześlij nam w dusze: Twój spokój Boską 

spraw, by w nas także rozkwitłą wiosna 

ufna, szczęśliwa, czynna radosna, 


Co to są Igrzyska Olimpijskie? 
Jeżeli macie w domu  radjoodbior- w ARR a jednej z miejscowości 


wik, słyszeliście zapewne o tem, że w|w Bawarji zorganizował: oni zawody 
Niemczech odbywały się tegorowznej |w sportach zimowych, a w. lecie odbe- 


zimy zawody sportowe, na które uje- 
chali się zawodnicy z bardzo dalekich 
krajów, Nasze radio tramsmitowało 
< wtedy niektóre części tych zawodów, 
a mianowicie rozgrywki w hokeju. na 
lodzie, wyścigi łyżwiarskie i zawody 
narciarsk'e, W pismach na całych 
sironieach podawane byty sprawozda 
mia z tych zawodów. a u samej góry 
w tytule wielkiemi literami wydruko- 
wane- było: Ollimpjada zimowa albo 
też igrzyska Olimpijskie, 
|| Cóż to są owe Igrzyska? 
-Ša to zawody w różnych gałęziach 
sportu, w których biorą udział przed 
stawiciele kilkudziesięciu państw i 
nanodów. Odbywają się one co cztery 
lata w coraz to innem państwie, W 
tym roku właśnię te igrzyska urza- 


dzają Niemcy, 


dą się zawody lekkoatletyczne w Ber 
linie, do których już” ostatnie przyg: 
towawia czynią sportowcy w cały 
świecie, * 

Skąd się wzięły Igrzyska Olimpij: 
skie, zwój e inaczej . Oliimpjadą, od 
czego pochodzi ich nazwa? n 
Otóż igrzyska. -pochodzą. z. czasów- 
bardzo dawnych." Jeszcze nas: na Świe 
cie nie było, kiedy ludzie- juz- starali - 
się współzawodniczyć w szylbikości bie ` 
gu, w rzucje dyskiem, czy też skokiem. 

Pojawiły, «się: one na* wiele. wieków - 
przed Narodzeniem: Chrystusa w Gre--- 
cii, Odbywały się one w kilku mia- 
stach. lecz najsławniejsze, największe © 
wiządzań:e były w miejseewości O- 
limp; stąd też nazwane "zostały Olim- 
pijskiemi, w" MACH 


Katay.. Gedi; mająty -kroepikie, adro 
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we ciało, uważał za zaszczyt dla sie- 
bie uczestniczenie w zawodach spor- 
towych, to też ściągały na igrzyska 
dumy zawodników i dziesiątki vysięcy 
widzów. 

Zawody były wielką uroczystością 
»ańsbwiową, na czas ich towania — a 
odbywały się przez cały miesiąc — 
ustawały wojny, kupcy ograniczali 
swój handel, rolnicy odrywali się od 
pracy ma roli, WSZYSCY spieszyli Da 
igrzyska, 

W dzisiejszych enkai — jak 
to już wyżej powiedziałam — biorą 
udział przedstawiciele różnych naro- 
dów. W stanożylinej . Greaji było ina- 
czej: do zawodów stawać mogli jedy- 
nie obywatele greccy 

Program zawodów, obno. dla ata 
szych i osobmo dha młodszych — do- 
rastających chłopców składał się z 
wyścigów konnych i pieszych, hiegu |. 
m zbroi, rzutów dyskiem, oszczepem, 
skokemi « p 

igrzyska owai sie w woanieloćć 
zbudowanych stadionach, czyli wiel 
kich placach, okolonych zewsząd” la- 


wami kamiennemi. Zwycięscy zawo- 


| 
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dnicy jako jedyną nagrode otrzymy- 
wali wówczas wieniec z gałązek z 
drzew oliwłkowych, dziko rosnących 
w tak zwanym przez Greków świę: 
tym gaju. 

Po wielu, wielu wiekach, bo przed 
killpucziesięciu laty dłopiero pewien 
Francuz, aazwiskiem hy. Piotr de Cou 
butin (czytaj Kubetts) pzucił myśl, 
aby wznowić igrzyska olimpijskie, ale 
już z udziaiem wielu narodów. Jego 
projekt jest przyjęty przez inne na- 
rody i wkrótce powstaje Międzynaro 
dowy Komite Olimpijski, do którego 
należą przedstawiciele przeszło- egter 
dziestu państw, między innemi także 
i Polska, W poszczególnych pań- 
stwach są narodowe komitety otimpij- 
skie; które przygotowują zaw rodników 
danego kraju do zawodów: olimypij- 
skich, 

Pierwsze igrzyska olimpijskie w a 
sposób zorganizowane odbyły się w 
stolicy (Grecji, w Atenach, w voku 
1896, Odbyły się one w Grecji, na 
znak, że stamtąd wyszły, tem pow: 
stały. 


Czego Władek okrutnie żałował 
(DOKOŃCZENIE), 
Ledwie oadesała godzina siódma rajubrana na biało i szepnęła: Noc sp- 


fr no, a już oboje rodzice udali się do 
szpitala, aby. dowiedzieć się coy nastą 


„piła poprawa w zdrowi ich synka. Z 
trwogą: wchodzili w bramę szpitalną, 
niepokój tangal nimi, czy aby zasta- 
mą Jaśka przy Życiu. 


Pierwszą napotkaną pielęgnianikę z 
- wddziełku : zakaźnego zatwzymują: | drżą 
| Gym że „waruszenia głosem, pytają: oo 


dat chory bardzo niespokojnie. Za. 
strzyki wie działają dostatecznie. 
'Weiąż jest nieprzytomoy. Ciagle wo 
łał Panią. Lekarze powiedzieli, że je- 
żeli po jednym jeszcze zastrzyku mo- 
rączka nie zając ajj wtedy już aie bę 
dzie ratunku dla malego. 

Ze stroskanem sercem wróciki ZNOWU | 
rodziee Jaśka do domy, E 


ioh z zet gia ad. 
usłypzał dzwonek, - wybiegł p 
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przedpokoju, otworzył drzwi i nic 
nie mówiąje wilępił swoje oczy w oczzy 
mamnusine, jakby chciał w nich wyczy 
taé, jaką wieść przynosi, 

Nic mie lepiej — rzekła do miego 
mamusia, głaszeząc go po głowie. 
karze powiedzieli, że Jaś jest bardzo 
chory, calą noc był nieprzytomny. 

Wiadek ze skupieniem | wysłuchał 
tych słów, poczem wrócił do swego po 
koju. |Wiaśnie kończył porządkowa- 
mie swoich zeszytów i książek, Wszy- 
stikie zeszyty Jaśka, które dawwiej mr 
myślmie mazał atramentem oblłłożył w 
nowy, papier niebieski, 

Na stoliku przy łóżku braciszka 
postawił wazonik z kwiatkami, tak 
jalkgdyby tam leżał biedaczysko Ja- 
siek, a oie w szpitału, 

Następmie szybko włożył płaszczyłk 
i poszedł do sąsiedniego pokoju, gdzie 
oboje rodzice siedzieli załtroskani, bez 
ruchu, z głowami ulkrytemj w `. dbo- 
miach, 

„= Mamusiu — szepnął Władek — 
ja ma „pół godzimiki wyjdę i zaraz po- 
tem wrócę. Skinieniem głowy wyraziła 
Manus ia Z godę. 

oWlładek wybiegł z domu i po kilku 
minutach  klęczad już przed ottarzem 
w poblidkim kościółku, 

Panie Jezusku nie zabieraj mi bhna: 
ciszka, Niech om wyzdrowieje, a ja 
Ci przyrzekam Jezusku, że już nigidy» 
przenigdy aiczem nie dokuczę Jasko- 
wi, zawszę kede dla niego dobry i bẹ- 
de się z nim bawił i pozwolę mu na 
swoim rowerze jeździć, ale miech on 


mie umirze. Za to będę Cię bardzo mo 
«ag kochał, 
Ja wiem, że Ty mnie wysłucha, 


więc teraz pójdę do szpitala i powiem 
Jaślkowi, 

Ledwie skończył te rozmowe z Pa- 
nem | zueem przeżegnal się i już kłu 
sem puścił się do szpitala. W bramie 
go zaltrzymat Woźny I Bie chciał Wip- 


Le- || 


ścić do wnęjtnza, gdyż dzieciom nie 
wolno odwiedzać chorych. 

Błagalną prośbą uzyskał jednak 
zezwolenie ma wejście do wnętrza. 
Wpadł na korytarz, przebiegł go, roz 
glądiajjąc się bezradnie, Gdzie może 
być Jasiek? Wtem otwarły się drzwi 
i ukazał się jakiś pan w białym kitlu. 

— A ty czego szukasz tutaj chłop- 
cze — zapytał ów pan? 

Zmiesział się Władek, zaczął gnieść 
czapkę w ręku i niebandżć pewmym 
głosem powiedział: 

— Przyszedłem do mojego braciszka 
Jaśka, żeby mu powiedzieć, że on wy- 
zdrowieje, 

— A skądże ty wiesz, żę on. wyzdiro 
jwieje — zapytał zdziwiony lekarz. 

A ja to wiem z calłą pewnością 
+ odrzekł Władek i podniósłszy gło 
wę śmiały spojrzał w oczy lekarza, 

— Tak, prawdopodobnie wyzdro- 
iwieje, gdyż gorączka zaczyna spadać. 
i już przytomny jest twój bnat. Ale 
teraz zmykaj do domu, bo tu dzieciom 
mię wolno przychodzić, 


— Już lecę proszę pana doktora, ty: 
iko aiech pan doktór powie Jaśkowi, 
że ja, że ia Wiładełk żałuję go i mó- 
wię, że już niedługo będzie zdrowy. 

'Uśmiechnął się doktór na te słowa 
ałe obiecał powtórzyć słowa rook 
we Jaśkojwi. 

Teraz do domua! — szpnął da siebie 
Władek i jak: strzała puścił się w zna 
mą sobie. doskonale drogę. Zadysza- 
my wbiegł do mieszkania i nie zdejmu 
jąc płaszcza wpadł do pokoju, w kltó 
rym siedzieli rodzice, 

— Mamusiu, tatusiu! Jasiek będzie 
zidirowy — to mówie rzucił się ma szy 
ję mamusi j zaczął ją mocno całować, 

Oboje rodzice drgmęjii, jakby 2 cię- 
kiego sau adbnudzemi i jednocześnie 
spytali: skąd wiesz, że Jaś wyzdmowiie 
je, gdzie ty byłeś? me 

— O ja wiem dobrze, bo wracam 
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d Jaśka, już mą mm gorądzikię 
i doktór przyrzekł mu, że powie Jaśko 
wi, że gło całuję. 

Poderwali się rodzice i oboje z maj- 
większym pośpiechem udali się do. 
szpitalia, by usłyszeć z usł lekarza, że 
raeczywiócie , niebezpieczeństwo już mi 
nęło i Jaś będzie zwolna powracał do 
zalrowia 


ga RE 
Po paru tygodniach pokój chłopców 
umiajony był tak pięknie, że wyglą- 


Na deszezułce przed 
zasiadła sikora. 


PUK! 


oczkiem ula pfwiosennem słońcu zielone i żółte pió 


dat jak ogród, Wszystkie gry byty 
ładnie poustawiane, aby Jaś, bardzo 
jeszcze osłalbiony mógł się niemi ba- 
wié, 

Władek koło niego biegał i starat 
się go zabawić jak pramdziwie kotka 
jący brat. I 

Odtąd już nigdy nie był inny. "A 
czasy z przed choroby Jaśka wspomi. 
walt z prawdziwą ,„przyłkrością, żałutjąje 
gorąco, że mógl być tak niegodziwym 
dla swego miłodszego braciszka. 


PUK! 


Pięknie mieniły się w|ra zwinnego ptaszka. 


Gdy żyrafa myje swoją brudną szyję... 


St. 6 


Mako ją to w tej chiwili abbad ito, 

Była głodna, Należał jej się obiad. 
Gdzież go łatwiej dostanie niż tutaj? 
Zaprakada rez - i drugi dziobem w de- 
szczułkę, 

Z wewnąfwz EE jej prze 
ciągłe brzęczenie, Tam w ulu, skłę- 
biome wisiały pszczoły, jak wielkie 
ciemme grona. Jalkiegoś ruchu Kadi 
moma było się dosłuchać w pszezoło- 
wigłku. Niektóre pszczoły  zaglądały 
do komórek i posilały się miodem. In- 
me wydostawały się wśród ostrożnego 
przebierania nóżkami i skrzydłami na 
zeminąjtrz skłębionej gromady, aby 
swym Sjostrom umoġiwić zmianę 
miejsca. Wszystkie w równej mierzę 
mają korzystać z ciepła, panującego 
"wewnątrz kłębu, 
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Kto tam puka? Przyjaciel czy wróg? 
Czyżby ulowi groziło niebezpieczeń” 
stwo? 

Królowa również zaniepokojona y 
syła fuvijankę. : 

, Pájdź! Zobacz co się tam dzieje. 

Z okrzykiem: „Niech żyje królo 
wa“ pszczoła wylatuje i wpada w 
iozwarty dziób sikory. 

Napróżno ul cały czeka powrotu wy 
słapniezki. 

A tu znowu: puk! puk! 

Coraz inog pszeżołę wysyła królo- 
wa na zwiady, lecz żadna nie wraca, 

Coraz większe waburzenie w ulu, 

I nie będzie spokoju, aż wę naje 
się do- syta... 

Wiedy z wesołym świergotemi: hie 
ci, by jutro czy pojutrze zjawić się w 


A wtem owo pukanie.. Pszezoły za- [znowu i złowieszeco zapułkać do ula. 
Kasią 


braęczały niespokojnie 


Czamulka 


Odpowiadam na Wasze listy 


WANDZIA STEFAŃSKA, Klimontów, 
, (WOSIK BOGUŚ, Zawiercie, RYŚ POPIO- 
LEK, ZUCH z Dąbrowy, ALUSIA SZO- 


STAKÓWNA w-m. Przyjmuję Was do na-| 


' szej Rodzinki i cieszę się, że pozyskałam 
znowu tak miłych „siostrzeńców i siostrze- 
| i“. Pozdrawiam Was serdecznie. 
BASIA BUJAKOWSKA, Będzin. Masz 
eację, Basiu, po co Ci pseudonim, Zresztą 
masz tak ładne imię, że napewno pseudo- 
nim najbardziej wymyślny nie mógłby być 
ładniejszy. Co do tej fotografji — to uwa- 
żam, że p. Lazar powinien zrobić próbne | z 
odbitki wszystkich zdjęć. Ja zwrócę się do 
niego w tej sprawie. Pozdrawiam Cię, Ba- 


Kochana. 

ŚWITEZIANKA w-m. Za bardzo ładny 
lst, który wcale nie był ża długi, dzięku- 
Ci bardzo i przesyłam Ci pozdrowienia. 
WŁADZIA NOWAKOWSKA w-m. Za- 
sało małe nieporozumienie z logogryfem. 
Zeamiast napisać morze — użyłam słowa 
| ocean, Wszystkie odpowiedzi, które tylko 
miaży logogryf błędnie rozwiązany uznaję 

za, dobre i zaliczam do konkursu. 
CZARNULIKA w-m, Oczywiście, 


że możesz brać udział w konkursie. Co do 
logogryfu, przeczytaj odpowiedź do Władzi 
Nowakowskiej. 

HALINKA TOBOLSKA, Chojnice. (ati 
twiłam się treścią Twego listu. Żałuję, że 
nie jestem w możności zrobić tego, cobym 
chciała dlą moich Kochanych Przyjaciół z 
Rodzinki. Bardzo: serdecznie całuję Cię, Ha- 
linko, a za nieumieszczenie Twego nazwi- 
ska przepraszam jj Bylam pewna, że o- 
głosiłam Twoją składkę na wspólne święco- 
nor Eurazją nazywamy Europę i Azję ra- 


"WIOSENKA W-M. Twoja szarada jest b, 
ciekawa i chętniebym ją zamieściła, lecz o- 
bawiam. się, że dla wielu Czytelniczek i Czy 
telników naszej gazetki zie za trudna. 
Może zresztą zamieszczę w następnym 
numerze gazetki poza konkursem, Pozdra- 
wiam Cię. 

HALA MUSZANKA w-m. Co do logo- 

gryfu — ME rację — przeczytaj odpo- 
wiedź do Władzi Nowakowskiej. Cieszę się, 
że już wyzdrowiałaś. Nadeślij, Kochana, ja- 

4$ nteremującą A nie trudną szaradę — a 


es ia zamienaczę, 
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FILATELISTA w-m. To niedobrze, że nie 
zbierasz znaczków polskich, przecięż trze- 
ba je także mieć w swoich zbiorach. Zresztą 
za sto czy więcej jednakowych znaczki 
polskich mógłbyś pewnie otrzymać kilka 
zagranicznych i w ten sposób powiększał- 
byś swoje zbiory. 3 

KRÓLEWIANKA w:-m. Dò konkursu na- 
leżeć możesz, lecz dalsze rozwiązania nad- 
syłaj z kuponami, Napisz, co będziesz robić 
przez wakacje, czy wyjedziesz gdzieś na 
wieś. Pozdrawiam Cię. 

JUREK I WIRUSIA MORYSOWIE, Dą- 
browa. Ze względów technicznych nie da się 
osobno dołączać kuponów do naszej gazet- 
ki. Naumyślnie na odwrotnej stronie ku- 
ponu nic nie jest wydrukowane, aby moż- 
na go było wyciąć bez utraty kawałka opo- 
wiadania, czy rozrywek umysłowych. 

NAPOLEONKA w-m. Za list z opisem 
uroczystości bardzo Ci dziękuję. Przyrzecze- 
nie, które złożył chorąży, to nietylko w 
swojem imieniu, lecz również i Was wszy. 
stkich. Pozdrawiam Cię. A 

MARYŚ WACH, Dąbrowa. Zgadzam się 
na to, byś tak jak dotychczas nadsyłał roz- 
wiązania. Napisz mi, co tam dobrego dzie- 
je się u Ciebie. Cieszysz się, że już za mie: 
siąc wakacje? Pozdrawiam Cię. ` 

BASIA CHOŁDYKÓWNA w-m. Do Ro- 
dzinki „Mojego światka“ należysz. Przesy- 
łam Ci pozdrowienia Basiu! 

KOMINIARKA w-m. Nie wiem jeszcze 
sama, czy podczas wakacji będzie sie uka- 
zywała nasza "1zżetka, Ciekawa jestem, jak- 
byście chcieli: aby się ukazywała, czy 
też, żeby była przerwa aż do kofica wa- 
kacji - X ; 

BŁĘKITNY FIOŁEK w-m. Za list z ła- 
düym opisem bardzo Ci dziękuję. Przesyłam 
Ci pozdrowienia. i 

JABŁUSZKO w-m. Jeżeli koniecznie 
chcesz wiedzieć, kiedy przypadają owe imie- 
niny, natenczas spytaj o to koleżanek, One 
napewno Ci powiedzą, którego dnia obcho- 
dzą imieniny osoby tego imienia. Wiers? 
nie nadaje się bardzo do naszej gazetki. 


HALA NOWAKOWSKA w-m. Przeczy- 
taj odpowiedź do Władzi Nowakowskiej. 
Rozwiązanie Twoje jest dobre. Przesyłam 
Ci pozdrowienia. 

PELA CISZKÓWNA w-m. Szarąda nie 
nadaje się a konikówka może trochę za 
trudna. i 

KRYSIA „SZAROOCZKA“ w-m. Bardzo 
Ci dziękuję za miły list i przyrzeczenie, że 
odtąd pisać będziesz regularnie. Logcgryf 
Twój 2 pewną przeróbką zamieszczę. Po- 
zdrawiam Cię. 

DO' WSZYSTKICH! Proszę Was bardzo, 
abyście listy podpisywali pełnem imieniem 
i nazwiskiem nawet wtedy, gdy używacie 
pseudonimu, Otrzymałam znowu kilka li- 
stów, na które nie mogę odpowiedzieć, bo 
są niepodpisane. 

PSOTNY DJABLIK w-m. Owsze n, mo- 
Żesz brać udział w konkursie. Nadsyłaj roz- 
wiązania razem z siostrą. Ale nie bądź le- 
niuszkiem! h 

ZWIASTUNKA WIOSNY w-m. Dzięku- 
> Ci za list i pozdrowienia. Nawzajera Ci 
je przesyłam. , ! 

JADZIA STRZAŁKOWSKA w-m. Listy 
Twoje w okresie wakacji będę bardzo chęt- 
nie czytywała, a więć pisz. Również listy 
Twojej siostrzyczki sprawią mi dużą przy- 
jemność. Napisz mi, kiedy poprzednie listy 
pisałaś do mnie i nadsyłałaś rozwiązania. 

NINKA „NIEBIESKOOKA* w-m. Cie- 
szę się, że odezwałaś się znowu. Domyślam 

się, że byłaś zajęta temi przygotowania- 
mi. Sprawozdanie z Dąbrowy z przyjemiio- 
ścią przeczytam. Co do logogryfu, pize- 
czytaj odpowiedź do Władzi Nowakowsliej. 
Do konkursu wytrwałości zaliczona jesteś. 

ŚNIEGULKA w-m. Ża list dziękuję Ci 
serdecznie, a teraz: oczekuję następnego. 
Napisz co zamierzasz robić przez wakacje. 
Pozdrawiam Cię. ) 

JANUSZEK I HALINKA. MĘEDRKOWIE 

- w»m. Przysyłajcie rozwiązania w jednej ko- 
percie z wspólnie wypełnionym kuponem. 
Ale listy pisujcie do mnie osobno! Pozdra- 
wiam Was, oboje, serdecznie. 


- Rozrywki umysł 
; ROZWIĄZANIA Z NR. 29 „MOJEGO | Di starszych: 1) Cieszcie się dzieci, wa. 
ŚWIATKA* SĄ NASTĘPUJĄCE: kaj nadchodzą, 2) Kuroazja, 
Dla młodszych: 1) Czytajcie gazetkę dla | Spóźnione rozwiązania z nr. 78 nade: 


dzieci „Mój Światek”, 2) hak, lak, rak, |słały: Jasnowłosa Julcja i Fimkówna Irena 
mak, 5) Lato, | z Sosnowca, 
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MÓJ ŚWIATEK 


Nr. 80 


DOBRE ROZWIĄZANIA W GRUPIE 
STARSZYCH NADESŁALI; | 

Z SOSNOWCA: Błękitny Fiołek, Choł- 
dykówna Basia, Ciszkówna Aurelja, Da- 
nielówna Czesia, Filatelista, Głownia- 
kówna Czesia, Królewianka, Kazia Czar- 
nulka, Knapikówna Ala, Kudelska Basja, 
Krysia Szarooezka, Lorek Janina, Leśny 
Fiołek, Mędrkówna Halinka,  Muszanka 
Hala, Napoleonka, Nabiałek Irena, Nowa- 
kowski Jerzy, Nowakowska Hala, Puta 
Stefan, Przedmolski. Andrzej, Sokołówna 
Stefa, Sodtysjkówna Hala, Stokrotka, Tom 
Mix i Halinka / Jastrzębjec-Tobolgka — 
Chojnice (Pomorze), Janek Urwis, T, H 
Kalinowscy. A 

Z BĘDZINA: Bujakowska Basia, Kalin- 
kówna Helena, 

Z ZAWIERCIA: Wosik Bogumit, 

Z DĄBROWY: Ryś Popiołek, Zuch. 

DOBRE ROZWIĄZANIA W -GRUPIE 
MŁODSZYCH NA ALI: 
_ Z SOSNOWCA:  Alksamitika, Jabłusziko, 
Kościakówna Wandzia, Małą Przyrodnicz- 
ka, Roześmiane Słoneczko, Stefańska Wan- 
dzia, Skarszewsk; Genio, 

Z DĄBROWY: Bernasjkówna Duśka, Ja 
niszowękia Jagódka, Lisówna Ola, Ottówna 
Isia, Szostkówna Alusia, Wachówna Isia, 
Morysowie Jerzy i Wirusia. 

Z BĘDZINA: Khich Jasjo, 
esja j Danusia, , 
NIA POZA KON- 
STARSZYCH PRZY 


Willkówne 


DOBRE ROZWIA 
KURSEM. W Gi 
SEALI: i 

Z SOSNOWCA: Ninka Niebieskooka, 
Ponsowa Różyczka, Strzałkowska Ala. 

DOBRE ROZWIĄZANIA POZA KON- 
KURSEM W GRUPIE MŁODSZYCH 


Z SOSNOWCA: Bluszcz Jacuś, Cięzek 
(Marjan, Kurkówna Hala, Kurkówna Irena 
Medrek Januszek, Nowakowska Władzja, 
'Nabialak Kazimierz, Psotny Djablik, 
Strzałkowska Jadzia, 


m mani w 


A TERAZ ODGADNIJCIE! 
| ŁAMIGŁÓWKI DLA CZYTELNICZEK I 
CZYTELNIKÓW PONIŻEJ LAT 9-CIU 
I. SZARADA po 
(wadesłajła Kazia Czarnulika) 
Stoi na drodze, ręce rozkilada, 
Q mae nie pyta, a odpowiada, 


fl, KWADRAT MAGICZNY 


ady na 


W pole kwadratów wpisać wyrazy o pô- 
danem niżej znaczenju, Wyrazy czytane 
poziomo i pionowo są jednobrzmiące. 

Znaczenie- wyrazów: 1) przyprawa do 
mięsa, 2) owad, 5) rzeka: w Polsce, 

IM, LOGOGRYF. 

Z podanych niżej sylab nłożyć wyrazy. 
których pierwsze litery czytane z dolu do 
góry dadzą rozwiązanie. 

Zmaczenje wyrazów: 1) państwo w Euro 
pie, 2) samogłoska, 3) żyje w wodzie. 4) 
część ciala, 5) owad, 6) port w Polsce, 7) 
część twarzy, 8) zbiór drzew. A 

Sylaby: o o y fran ry sa gdy 
ko las gło aja ba wa, 


ŁAMIGŁÓWIKI DLA CZYTELNICZEK I 
CZYTELNIKÓW POWYŻEJ LAT 9-CIU 
I. LOGOGRYF GEOGRAFICZNY 
Z podanych niżej sylab ułożyć wyrazy, 
których pierwsze litery czytane z góry na 
dół dadzą rozwiązanie, ; 
Znaczenie wyrazów: 1) Część świata, 2) 
miasto we Wiłoszech, 3) wyżyna w Azji. 
4) część Świąta, 5) państwo w Europie, 
6) pustynia w Afryce pid. 7) miasto w 
Mailopolsca 8). wycpy podwodne spotykane 
na morzu, bardzo mjelbezpieczne wspak, 
P aa w Polsce, 10) rzeka w Ameryce ` 
płd, : 
‘Sylaby: a a a a bet dzwi fy ha 
ka ka ka la ma me nów na ne pol 
ra ry cri ro sja ty tar żon zja. 
| I, SZARADA 
Każdy wie o tem, że mieszkam 


nja 


d. 
ła. 
Nie mam róg, nie mam rąk, 

Kto mnis dotknie — utne jak bąk. 

IM. DODAWANKA 
Samogłoska -|- przeczenie -|- nuta 
imię żeńskie, dla, 

Przyprawa „do mięsa -|- zaimek wspak 
-|- zebranie ==, miasto w Zagłębiu. 

Spółgłoska fenetycznie -|- dostojnik ży» 
dowslkęj broń palna, $ 


too 


